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WINOGRONA RODZYNKOWE. 


VV mu latorosl, dająca wyborny napój zwany winem, dostarcza także jagod 
które wysuszone na słońcu, zowią się rodzynkami, są bardzo smaczne, i weho- 
dzą do wielu przypraw kuchennych. Otrzymujemy je z Hiszpanii, Portugalii, 
Włoch, a sczególnićj z Lewantu to jest z Turcii, Grecii i ze wschodnich brze- 
gów Azii zwanych Azią mniejszą. 

Nie ze wszystkich winogron można robić rodzynki; lecz tylko z matčj liczby 
gatunków rosnących w ciepłych krajach i dających owoce słodkie. 


We wsi Tarchominie, o mile od Warszawy odleglčj, założono od kilku lat 
winnice; gdzie bardzo dobrze udają sie winogrona francuzkie i inne; lecz nie 
są dosyć slodkie na rodzynki. 


Dwa są pospolitsze gatunki rodzynków w handlu znane : to jest wielkie i małe. 


Fig. 1. i 3. Rodzynki wielkie czyli Damascenskie. 


Tak się nazywa gatunek winogron słodkich z których sie robią najlepsze wiel- 
kie rodzynki. Fig: r. wystawia ich kwiat, a Fig: 3. jagody podlugowate, ciem- 
no czerwone, z formy do daktylów podobne. Gatunek ten rośnie w Grecii we 
Włoszech i w Hiszpanii, a sczególnićj w Azii mniejszćj, w okolicach miasta Da- 


maszku, i dla tego w handlu zagranicznym , otrzymały nazwisko rodzynków Da- 
mascenskich, 


Fig. 2. Rodzynki mate czyli Koryntskie. 


Winna latorośl, dostarczająca rodzynków malych zwanych Koryntskiemi, rodzi ja- 
gody także słodkie , ale male, ciemno — czerwone, które przez wysuszenie ezer- 
nieją i są wielkości grochu. Nasz Kruk powiada o nich; «že jagody te na sloń- 
cui powietrzu Wysuszone, pakują się w doły obmurowane , od wierzchu otwarte, 
gdzie się tak spiekają, że želazem plastry z nich wycinać muszą. Pakuja się po 
ićm w fasy, udepeza, i morska woda skrapiaja». Rodzynki te dostały nazwa- 
nie Koryntskich, od miasta Koryntu, w okolicach którego, dawnićj w wielkiej 
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ilości rosły. Teraz sa sezegolničj uprawiane na wyspach Tońskich: Cefalonii , 
Zante i Korfu, skąd wywożone bywają w znacznćj ilości do naszych krajów. 


W naszym handlu w Warszawie, różni różne dają nazwiska rodzynkom. Naj- 
pospolicićj jednak wspominane sa 4 następne gatunki: 1, Macedońskie, albo 
Kara Burnu, są najlepsze, duże, z jedną pestką tylko; — tych funt kosziuje 
zloty 1.— 2, Smirneńskie czyli rodzynki pospolite, z wielu pestkami, mniej- 
sze od pierwszych, funt gr. 20.— 3, Suttanskie wcale bez peslčk,: jescze 
drobniejsze, ale bardzo słodkie i smaczne, funt zł. >. — 4, Koryntskie, ma- 
de, czarne, kraglawe, najmnićj smaczne , funt kosztuje gr. 15. 


Wszystkie zakupowane są w Triescie (1). i przez Kraków sprowadzane 
do Warszawy. 


* o. ږ‎ 


(1) Triest ( Tergestum) miasto handlowne, ze znakomitym portem, leży na wschodnim 
brzegu morza Adriatyckiego, na przeciw Wenecii. Okolice tego miasta zamieszkałe 
są przez naszych pobratymców Slawian, z którymi Polak može od' razu, dosyć sna- 
dnie, rozmowič się. Oni rolnictwo nazywają Polska dięła; a rolnika Pola- 
kiem, snać od pola, mianują. 


CENA (PRENUMERATY NA SKARBIEC. 


z Rycinami Kolorowenii: 


Rocznie złp. 36. 
Kwartalnie 9 


z Rycinami Czarnemi: 


Rocznie zip. 24. 
Kwartalnie 6. 


